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Najnowsze dane pokazują, że w ciągu ostatnich dwóch lat liczba
przestępstw z użyciem przemocy przeciwko kobietom podróżującym
koleją w Wielkiej Brytanii wzrosła o ponad 50 proc. Do ataków
na  kobiety  najczęściej  dochodzi  w  godzinach  wieczornego
szczytu, gdy pociągi metra i kolei podmiejskich są najbardziej
zatłoczone.

Kobiety w Wielkiej Brytanii mają duży powód do niepokoju. W
ciągu ostatnich dwóch lat znacząco wzrosła liczba przestępstw
z użyciem przemocy w pociągach metra i kolei podmiejskich,
których ofiarami padły właśnie kobiety. Najnowsze dane mówią o
wzroście liczby brutalnych ataków na kobiety i dziewczęta w
brytyjskich kolejach o ponad 50 proc. W liczbach bezwzględnych
mówimy tu o 7561 takich incydentów zgłoszonych w 2021 r. i aż
o 11 357 takich przestępstw w 2023 r.

Poza tym z badania zleconego przez British Transport Police
wynika, że ofiarą molestowania seksualnego lub przestępstw na
tle  seksualnym  podczas  podróży  pociągiem  lub  metrem  padła
ponad jedna trzecia ankietowanych kobiet. Niestety, jak donosi
„The  Times”,  w  ostatnim  czasie  liczba  przestępstw  o
charakterze seksualnym wzrosła o 10 proc., z 2235 do 2475.
Natomiast liczba zgłoszeń dotyczących molestowania seksualnego
podwoiła się do 1908.

Z badań wynika, że do incydentów i przestępstw, w tym także o
charakterze  seksualnym,  najczęściej  dochodzi  w  godzinach
wieczornego szczytu, gdy pociągi metra lub kolei podmiejskiej
są  najbardziej  zatłoczone.  Do  najczęściej  notowanych,
nieakceptowalnych  zachowań,  należą:  lubieżne  zaczepianie
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kobiet,  obrzucanie  ich  wyzwiskami,  zaczepianie,  dotykanie,
naciskanie, patrzenie pod spódnicę lub obnażanie się. I nieco
optymizmu  dodaje  tu  tylko  fakt,  że  aż  51  proc.  kobiet
przyznało, że inni pasażerowie próbowali im pomóc, widząc, co
się dzieje.

Nie  ulega  jednak  wątpliwości,  że,  jak  zaznaczyła  Jess
Phillips,  minister  ds.  ochrony  i  przemocy  wobec  kobiet  i
dziewcząt, notowane obecnie poziomy przemocy, molestowania i
przestępstw  seksualnych  wobec  kobiet  są  absolutnie
niedopuszczalne.  „W  dzisiejszych  czasach  żadna  kobieta  nie
powinna planować podróży środkami transportu publicznego na
podstawie tego, gdzie i kiedy będzie się czuła bezpiecznie. A
mimo  to  jest  to  codzienne  doświadczenie  milionów  kobiet.
Niezależnie od tego, czy dojeżdżają do pracy, czy umawiają się
na  wieczorne  wyjście  z  przyjaciółmi.  Wsiadanie  do  nocnego
autobusu lub prawie pustego pociągu, aby wrócić do domu, nie
powinno stanowić niemal ryzykowania życiem” – mówi minister.
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